(szer. szp. 72 mm) 3.— Zł. 
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CENY OGŁOSZEŃ: Po tekście 1 mm w 1 szpalcie 
(szer. szp. 22 mm) 36 gr. W tekście I mm w 1 szpalcie | 
Drobne za słowo 24 gr. 
(tylko dia osób prywatnych); dla poszuk. pracy 20 gr. 
Pierwsze słowo tłusty druk (najwyżej dwa słowa) 40 gr 


Upadek rolnictwa na wyspach brytyjskich. 


Bruksela, w lutym. 
Jednym z najważniejszych problemów, 


fakie czekają na rozwiązanie przez rząd 


brytyjski jest odpowiednie zaopatrzenie 
ludności w środki żywności. Na początku 
wojny stały Anglji do dyspozycji trzy źró- 

ła w tym zakresie, a mianowicie: 1) ist- 
niejące zapasy, 2) dowóz na drodze mor- 
ekiej z innych krajów oraz 3) własna pro- 
dukcja. 

Dwa pierwsze czynniki zostały poważnie 
osłabione pod wpływem niemieckiej kontr- 
blokady. Już w pierwszym miesiącu woj- 
ny Anglja była zmuszona do czerpania ze 
swych niezbyt bogatych zapasów, a dowóz 
z innych państw został peważnie ograni- 
czony, gdyż Niemcy potrafiły zacisnąć że- 
lazny pier$cieú dookoła Wielkiej Bryta- 


nji. 

Anglicy uciekli się wprawdzie do eyste- 
mu uzbrajania okrętów handlowych i do 
Systemu konwojów, ale w prakiyce okaza- 
io się, że metody te nie wystarczają na za- 
pobiegnięcie akutkom wojny morskiej, 
Prowadzonej celowo i skutecznie przez 
Niemcy. Fakt ten zmusił Anglję de zracjo- 
Nowanla spożycia środków żywności w o 
Wiele wydatniciszym stopniu, niż ma to 
Miejsce w Niemczech. 

Tak zatem Anglji pozostało jedynie 


korzystanie z własnych możliwości 
rolniczych. 
IW. tym zakresie najdrastyczniej bodaj wy- 
szło na jaw, ze Anglja nie była przygoto- 
Wang do wojny. Podczas gdy bowiem 
Niemey dokładały wszelkich starań, aby 
rozbudować swoją produkcję rolniczą, to 
Anglja nie zwracała w ciągu wielu lat u- 
wagi na upadek rolnictwa. 

W Anglii zaznaczył się wybitny epadek 
yy korzystania powierzchni ziemi dla ce 
lów rolniczych. Anglja, która zanotowała 
przyrost ludności w porównaniu z rokiem 
1914 o eztery i pół miljona ludzi, musiala 
stwierdzić, że własna produkcja rolnicza, 
przy uwzględnieniu wzrostu zapotrzebowa- 
mia, zmniejszyła się o 20 procent, Objawo- 
wi temu Anglja stara się obecnie zapobiec, 
ale jasnem jest, iż na gruntowne uzdrowie- 
nie stosunków, panujących w angielskiem 
rolnictwie Jest już grubo za późno. Prze- 
konujemy się o tem z następującego zesta- 
wienia: 

W r. 1914 uprawa buraków pastewych 
była większą o 50 procent od stanu dzi- 
Siejszego, uprawa jęczmienia o 42 procent 
Wyższą, niż dzisiaj, a uprawa owsa wyższą 
© 26,5 procent. W porównaniu z rokiem 
1918 uprawa pszenicy wykazuje spadek o 
Zł procent, a uprawa ziemniaków epadek 
a 24 procent. W r. 1938 oddano pod uprawę 
© 30 procent mniejszą powierzchnię roli, 
niż w r. 1918, a o 18.5 procent mniejszą, niż 
y r. 1914, 

W. przeciwieństwie 

ni uprawnej roli 


wzrssła Ilość bydła I trzody, 


a to skutkiem zastosowania wyłącznie 
kandlowych metod przez rząd angielski. 
tak np. liczba świń wzrosła o 44 procent 
W porównaniu z rokiem 1914 a o 108 pro- 
cent w porównaniu z r. 1918. Stan bydla 
Dowiększył się o 12.5 procent w porówna- 
niu z r. 1914, 

Ten przyrost bydła i trzody powoduje 
Oczywiście wzrost zapotrzebowanie na pa- 
szę. Obecnie pokrycie tego zapotrzebowa- 
Ma, pod wpływem wojny morskiej, sku- 
tecznie prowadzonej przez Niemcy, Jest 
sakżo niemożliwem, z uwagi na powyżej 
Przytoczone fakty zmniejszenia się po- 
wierzchni roli uprawnej w Anglii. 

Tak zemściła się na Angiji polityka 
warstw plutokracji, która zwracała wiek- 
Szą uwagę na własne zarobki, niż na odpo- 

lednie zaopatrzenie najszerszych sfer 
Społeczeństwa w środki żywności. Dzisiaj 


na dnie morskiem spoczywa 
olbrzymie zapasy teg 


których AnglJa bezwzględnie potrzebuje. 

utaj właśnie znajduje się słaby punkt 
Angiji, z którego istnienia Anglja nie zda- 
wała sobie widocznie sprawy w chwili, kie- 
dy wypowiadała Niemcom wojnę. 


do spadku powierz- 


względnie zorganizowanie ich w odrębne 
oddziały pracy, które miałyby być użyte 
do intenzywniejszej uprawy roli. - 

Wszystko jednak przemawia za tem, że 
metody te są bardzo spóźnione I nie na 
wiele Angliji się przydadzą. 


Dzisiaj rząd angielski chwyta się najroz- 
maitszych metod, aby tylko powiększyć 
produkcję środków żywności. Proponuje 
się nawet wywłaszczanie posiadaczy więk- 
szych dóbr. Pozatem planuje się zwonienie 
od służby wojskowej wszystkich rolników, 


Tokio stwierdza: 


„Amślja traci nervy“ 


Władze brytyjskie zatrzymały sowiecki okręt transportowy 


(=) Tokio, 24 lutego. — Sowiecki okręt: przy zatrzymaniu okrętu „Seronga* An- 
transportowy ,Serenga” z ładunkiem kar- | glja powodowała sie zapatrywaniem, że 
hidu przeznaczonym dla Wiadywostoku , karbid jest towarem, podpadającym pod 
został, według wiarogodnych doniesień na- ; postanowienia o kontrabandzie, o ile jest 
deszłych z Hong-kongu, zatrzymany W | dostarczany dla kraju nieprzyjacielskie- 
Hongkonju z początkiem lutego przez} go. W rzeczywistości jednak „Serenga“ 
brytyjski okręt wojenny. znajdował się w drodze do Władywostoku, 

W związku z tem pisze „Tokio Asai| a więc do portu neutralnego. Kapitan „Se- 
Szimbun“, że Anglja prawdopodobnie tra- | rongi", za pośrednictwem Moskwy, założył 
ei nerwy | wszędzie wietrzy transporty z | najostrzejszy protest przeciw sprzecznemu 
materjałami dla Niemiec. Niewątpliwie | z prawem zatrzymaniu jego okrętu 


a imme dla biednych. 
Poważne wystąpienie na terenie izby Gmin prze- 
ciwko brytyjskiemu rządowi plutokratycznemu. 


(=) Amsterdam, 24 lutego. W toku debaty | rządu w życiowej sprawie weteranów pracy 
w Izbie Gmin na temat ustawy pensyjnej dla | m. in. oświadczył, że rząd wysuwa żądanie 
emerytów, doszło do bardzo poważnych sey- | badania konieczności wypłaty zasiłków tylko 
syj, skierowanych przeciwko aspołecznemu | wówczas, gdy ta wyplata dotyczy „szarego 
nastawienin rządu plutokratów brytyjskich. | ezlowicka“. Gdy natomiast chodzi o akcjo- 

Szczególnej krytyce poddano stanowisko | narjuszów towarzystw kolejowych, to tego ro- 
rządu, który, w związku z kwestją udzielenia | dzaju konieczność nie zachodzi. Dotyczy to 
emerytur domagał się, by w każdym wypad- | nie tylko tej kategorji bogaczy, ale również 
ku stwierdzonem zostało, ezy tego rodzaju | agrarjuszy, właścicieli wielkich posiadłości 
renta przysługuje poszczególnym emerytom. | ziemskich, właścicieli stoczni okrętowych i 
Partja Pracy (Labour Party), domagała się | magnatów zbrojenowych. Inne ustawy uchwa- 
prowadzenia dyskusji w tej sprawie, a nawet | la się dla bogaczy zaś inne dla biedaków. 
była za trwaniem posiedzenia w ciągu nocy. | Zdarzają się poszczególne wypadki brania w 
Aby tego uniknąć, oświadczył rząd swą goto- | Obronę bezrobotnego i wówczas czyni się z 
wość kontynuowania obrad w ciągu dnia na- | tego pewnegb rodzaju demonstrację, gdy 
stepnego. tymczasem całe masy ludzi, które nic nie 

Poseł Lawson, który jako pierwszy wystą- | otrzymają, znajdują się w sytuacji naprawdę 
pił przeciwko nieprzejednanemu stanowisku ! pożałowania godnej. 
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irzesienia ziemi w Anatolji 
Z Siwas donoszą o ponownych wstrzasach. — Wielkie katastrofy zimowe. 


bji wschodniej, jeden z pociągów osobo- 
wych stał na przestrzeni 13 godzin. Z po- 
wodu katastrof lawinowych, w ciągu ub. 
czwartku zginęło siedem osób. 


Lawina w dolinie Walser. 


(=) Obersdorf, 24 lutego. W ub. środę. 
w południe zdarzyła się na zboczach gór- 
skich Walmendiger-Horn, opodal miejsco- 
wości Baad w dolinie małej Walzery po- 
wane katastrofa lawinowa. Mianowicie, 
wskutek urwania się uczęszczanych przez 
narciarzy nawisów Śnieżnych, BE z 


(=) Istambuł, 24 lutego. Trzęsienie Be 
jakie w ub. środę nawiedziło okolice miej- 
scowosci Kaiseri, pociągnęło za sobą Śmierć 

120 osób. 

Szereg wsi, które nawiedziła katastrofa 
trzęsienia ziemi, uległ poważnemu uszkodze- 
niu, przyczem jedna z nich leży w gruzach. 
W mieście Siwas odezuto ponowne wstrząsy. 
Dotychczas jednak brak szczegółów. 

Pozatem donoszą, że trwające nadal mrozy 
i zawieje Śnieżne utrudniają w Tureji komu- 
nikację na morzu. 


Burze śnieżne szaleją 
nad Serbia południową. 
Siedem osób padło ofiara lawin. 

(=) Białogród, 24 lutego. — Wielkie śnie- 
życe, jakie w ostatnich dniach ponownlo 
OE a dach: w masach 

niegu siedem pociągów, zdążających 
Skopije (Uesueb) do Gostivar. — 

Z powodu zasp śnieżnych na terenie Ser- 


e olbrzymiej wielkości lawina, zasypu- 
ąc 15 narciarzy masami śniegu. Pod ich 
ciężarem zginęły dwie osoby, natemiast o 
Czterech niema dotąd żadnej wiadomeści. 
Mimo podjętej natychmiast akcji ratunko- 
wej, w której bierze udział 100 osób, do- 

chczas nie udało się ich odnaleźć. 

Pod masami śniegu znajduje się trzech 
mężczyzn i pewna młoda dziewczyna. W 
nate cji ratunkowej zdołano jedynie od- 


Nadesłane, a nia zamówione przez Redakcje reko- 
pisy hędą zwracane uutorom jedynie wówczas, gdy 
dułączona zostaną znaczki pocztowe na opłacenie prze 
sylki 


zwrotnej. Prennmerata miesięczna 4.50 zł., | 
z odnoszeniem do domu 5 Zi. 


skie. Akcja ratunkowa prowadzoma jest 
w dalszym ciągu ze wzmożonym wysil- 


Dwie trasiczne lawiny | 
w Alpach salcburskich. 


(=) Salchurg, 24 lutego. — W Alpach 
Salchurskich wydarzyły sig dwie tragl- 
czne Katastrofy, spowedowane lawinami. 
W dniu 22 lutego dwaj narciarze znaleźli 
śmierć wskutek zasypania lawiną przy 
wchodzeniu na ezczyt Schattberg. 

Poprzedniego dnia trzej narciarze z Zell 
am See zostali przysypani lawina, cibrzy= 
mich rozmiarów koło Saustiche. Nieszczą” 
śliwych nie zdołano dotychczas wydobyć 
z pod mas śniegu, tak, że należy liczyć się 
z ich śmiercią. 


Wybuch w angielskiej 
fabryce amunicji. 


(=) Amsterdam, 24 lutego. — Jak dano: 
szą z Londynu, w ub. czwartek nastąpiła 
potężna eksplozja w państwowej fabryce 
amunicji w Walham Abbey (na nocny- 
wschód od Londynu). Detonacja słyszana 
była w promieniu kilku kilometrów. 


Siódma śmiertelna ofiara pirackiego 
zamachu Anglików na „Altmark* 


=) Oslo, 24 lutego. W ub. czwartek odbył 
sie na ementarzu górskim w Sogndal gogezch 
Ernestu Meiera, siódmej zkolei ofiary zama- 
chu angielskiego na „Altmark“. 

Tragieznie zmarłego marynarza odprowa- 
dzili towarzysze na miejsce wiecznego spo- 
'czynku. Ponadto marynarka norweska wysta 
(wila kompanie honorową, składającą się z. żal- 
|'nierzy statku mimerskiego, stacjonowariege © 
fjordzie Jóssing. Trumnę przeniesiono w kon- 
dukcie na położony w górach cmentarz, Nad 
grobem marynarza niemieckiego wygłosił 
podniosłe przemówienie w języku niemieckim 
miejscowy duchowny. Przemówił również 
konsuł niemiecki ze Stravanger — Achilles, 
który w swej mowie złożył zmarłemu podzie- 
kowanie w imieniu Rzeszy Wielkoniemiec- 
kiej i Fiihrera za jego gotowość do złożenia 
ofiary z życia. Załoga „Altmark* wysłała swą 
delegację. W jej imieniu pożegnał zmarłego 
towarzysza drugi oficer okrętu. Powiedział 
on m. in., że jego śmierć będzie pomszczona. 
Pieśnią „o wiernym towarzyszu“ poZegnano 
doczesne szczątki zmarłego marynarza. W pox 
grzebie wzięła liczny udział miejscowa lud« 
ność, 


Niemieccy lotnicy zatopili 
dwa angielskie statki patrolowe. 


(=) Amsterdam, 24 lutego. — Anglelskio 
statki patrolowe „Tartan“ | „Starnbank“ 
zostały zatopiene na skutek ataków letnic- 
twa niemieckiego. 

Niedaleko wybrzeża angielskiego zatonął 
di poj etatek pocztowy „Ala” 

r . 


Anglelski okręt patrolowy zatopiony 
przez lotników niemieckich. 


(=) Amsterdam, 24 lutego. Komunikat bry: 
tyjskiej admiralicji donosi: 

Minister marynarki musi z ubolewaniem 
donieść, że okręt patrolowy „Fifeshire* został 
zatopiony wskutek nieprzyjaciclskiego ataku 
lotniczego. Zachodzi obawa, że tylko jeden 
ezłonek załogi został uratowany. Dwóch ofi- 
cerów i 18 ludzi załogi zaginęło, i należy się 
obawiać, że stracili oni życie. 


Tylko bez złudzeń! 


Włochy nie dadzą się Francji wprowadzić 
w błąd. 


Rzym, 24 lutego. Faszystowski organ par- 
tyjny „Popolo d'Italia" gratuluje francuskiej 
cenzurze z tego powodu, że, jak to wynikało 
z dyskusji w parlamencie, skonfiskowała ona 
liczne artykuły prusowe, utrzymane w tonie 
przychylnym dla Włoch. Franenska ecnzura 
ma ełuszność — pisze ezołowy dziennik wło- 
eki. — Prasa nie może wprowadzać w bład 
opinji publicznej we Franeji eo do istotnych 
uczuć narodu włoskiego. 

W istocie rzeczy nikt nie może lepiej od 
rządu francuskiego zaopinjować, jak złudną 


€ polamane narty, chlebaki, okulary | byłaby nadzieja, że Francji uda się jeszcze raz 
Przeciwsnieäne i inne przybory narciar- ! skusić Włochy. 
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Je Kraków, w lutym. 

| Niema lepszego sposobu przekonania się o 
tem, że Anglją zdobyła swoją patege przez 
uciemiezanie wolnych narodów, jak zagląd- 
nięcie do kart dziejów powstania brytyjskie- 
go panowaniu w Indjach. 

Bogaty ten kraj został 

odkryty przez Portugalczyków, 

którzy byli pierwszymi Europejczykami, ja- 
cy się tam osiedlili. Sto lat temu praybyli An- 
glicy, którzy zaczęli od tego, że napadli na 
Pertugalczyków pad Suratem w półnecna-za- 
ehodnich Indjach i zepchneli ieh g przodują- 
sego stanewiska w latach 1620—1640, zakła- 
dając swoje punkty handlowe w Nellore, Pu- 
likat, Masulipatam i Pippli, 

Anglja, to znaczy narazie tylko angielska 
wschodnio-Indyjska kompanja handlowa, by- 
łą jednk niezbyt zadowolona z tege udziału 
w handlu indyjskim. Drażniłę Anglików i to, 
he Holendrzy również znajdowali się w In- 
@jach, przyczem zapewnili sobie drogę de In- 
dyj przez założenie punktów ebrony na wy- 
spie św. Heleny, w Aszension i w południowej 
Afryce, 

Przeprowadzene zatem drugą 


wyprawę łupieską przeciwko Holandji, 


W wyniku wojen europejskieh zabrała sobie 
Anglją w lataeh 1650 do 1670 wszystkie po- 
sladłości holenderskie, znajdujące się na dro» 
dze do Indy] i zdobyła zarazem tereny holen- 
derskie w Indjach, 

W międzyczasie jednak także i Francja za- 
interesowała się Indjami, docierając tamże 
droga przes Madagaskar i znalaała w Indjach 
oparcie, mianowicie w Pondicherry. W poło- 
wie 18 stulecia sytuaeja tak się przedstawiała, 
jakgdyby Francuzi mięli wyprzeć Anglików 
x Indyj. 

Wtedy młody kupiec angielski nazwiskiem 
Clive, uratował posiadłości wsehodnie-indyj- 
skiej kompanji dzieki akeji, przeprowądzonej 
w r. 1761, przyczem w bitwie ped Plassey 
(1757) zniszczył on doszczętnie wszelkie na- 
dzieje Franeuzów na udział w indyjskeh bo- 
gaetwach, pa. 

Wszyscy zatem europejscy konkurenci zo- 

stali pobici i Anglicy mogli rozpocząć beg- 
wagledne łupienie Jednego z najbogatszych 
krajów świata, 
_ Nie megła się lepiej zapowiadać przyszłość 
Anglikom, zwłaszcza obywatelom londyńskiej 
City, jak to miało miejsce w latach, które na» 
stąpiły pa pokoju paryskim, zawartym W rQ- 
ku 1763, W Indjach Brytyjsko-wschodnia- 
‚indyjskie towarzystwo handlowe nabrałe no- 
wego rozpędu, odkąd Clive stąnął na jego 
ezele. 

- polityeanym Anglji pozostałą jed- 
B 

głównie Ameryka. 
Tam przypadła Anglikom w r. 1763 elhrzymia 
posiadłość Francuzów, ciągnąca się od uj. 
ścia rzeki św. Wawrzyńca do Missisipi. Ko- 
lonja angielskie wzrosły wigs od wybrzeża 


Atlantyku aż do dorzecza Missisipi 1 połą- wnege nąpńznega ówiadka w sprawie rahun, 


A. BACHLEDA ŻARSKI, Zakopane, 


Opowiadanie 
Sabały. 


Syóko se ta Sabała za swojego 
ehodzował do swojege snólnika 


i robić nimiol co w chałupie | cio sle mu 
straśnie, bo go w hale nijakim świate nie 
elalo puścić. Hej, bo zima byla fie tego! 
niegi okrutne, a dujawice telo, ce strak, 
Jieroz kie Sabała tak siedzieł w chalupie 
zapatrzony w eäniezene turnie, jakisi go 
zol straśny chytoł i swiereki mu zacynaly 
kapaé z 6c. a wargi septaly: „Hej turnię 
moje kochane, hele, sol waa bedzie kiesi 
ostawió, „zal“, Pota ehytoł swoje geślicki 


nieroz rie kotwi Sablikowi za holami 
į syéke go pytał, caby ing de niega rhadzil 
na Posiady, be ta i Sabate syóką radzi wi- 
dzieli, be kie sie pół wsi zawo de Grae 
sieka pa Pesiądy, te on lm rózne cuda apo- 
wiadol to a zbójnikak, co poza bucki che: 
dzali, to o polowaniak ma niedźwiedzią 
i róme dźwierzenta. to o boginkak i pla» 
netnikak i o wseliniejąkik cudak. Zawse 
kie przyseł do Grzesicka, to za nim pół wsi 
gruchneno, a nowięcy, te bob, be tę psie 


miésa to zawse sie wsendyj piérse wepcha: | nie bylo e 


„GONIEC KRAKOWSKI" Nr. 45. Sobota, 24 lutego 1940. 


istor]i. 


ezyly kraje nad zatoką Hudsona na północy 
z hiszpańską Flerydą na południu. 

_W Ameryce środkowej Anglia zakarzeniła 
się na wybrzeżu Hondurasu, posiadała jed- 
nak wszystkie ważniejsze grupy wysp w za- 
chodnio-indyjskiem paśmie wysp. Także i 
w Afryee zachodniej wszystkie większe por. 
ty wpadły w ręce brytyjskie. Brytyjskim był 
cały handel niewolnikami-murzynami, sprze- 
dawanymi do Ameryki, Anglja także zaopa- 
trywała w wyroby młodego angielskiego 
przemysły szybko rozwijające się kolonje an- 
gielskie w półneenej Ameryce. 

W okresie, kiedy wszystko wskązywało na 


pili przeciwko załodze | podróśnym amery- 
kańskiego samolotu komunikyey juego, =m 
W opinji publicznej Ameryki wywołały te 
fakty silne oburzenie. 

Wspomniane sprawozdanie wywołało rówa 
nież pawagne prolesty na tepenie „Senatu 
związkowego. Senatorowie Truman i Clark 
zwrócili się do rządu St. Zjedn. z apelem, by 
ten zakazał wodowania samolotu na terenie 
wysp bermudzkich, Ponadto domagał się ses 
nator Trukman zadośćuczynienia w postaej 
zakazu lądowania samolotów brytyjskich pa 
terenie Stanów Zjednoczonych. 

Jak donasi „New York World Telegram", 
miał minister spraw zagranicznych Hull, po 
otrzymaniu wiadomości a tych faktach, wy» 
dąć ostąteezny \zakaz lądowania samolotów 
| amerykańskich na wyspach Bermuda. 

Według doniesienia „Associated Press“ mie. 
li Kanadyjczycy wszcząć akcję kontroli przes 
syłek pocztowych, kierowanych ze St. Zjed- 
noegenyeh na Alaskę i odwrotnie, 


rium. 


k je łapiła. 


łowała przywrócić swoje panowanie 1 autory- 
tet, nie szezędząc olbrzymich kosztów i wys 
sylajac liczne wojska za Ocean. 

W pokoju, zawartym w Wersalu, straciła 
Anglija wszystkie swoje kolonje angla-saskie: 
go pochodzenia aż do zamieszkałej przez Fran. 
cuzów Kanady, razem z krajami, położonemi 
nad zatoką Hudsona. Straeila tem, samem swo- 
ją najważniejszą kolonje gospudareza, pod: 
stawę galego gwege wywozu. Wszystko, ea BO: 
zostało Anglii z jej olbrzymich zdobyczy w 
Ameryce to był mało zamieszkały kraj tra- 
erów i myśliwych na północy i pozostawia- 
ny jej handel niewolnikami na poludniu, 


21 umocnionych stanowisk Niskich 


zywota 
Girzesieka | 
a Posiady. bo fa zimpwemi wiecorami | 
| sme śniggi i mrozy 


Pota, i ! diaski, 
4 grol bez onamiętanio swoje smutne nuty, | malutmu ide ku niemu, a an sie goroz 
To tyz widzioł spólņik Grzesicek, ze tak | harzej Śmioł nemnie, jase sie za brzuk 


to, że kreywa rozwoju angielskiej historji be- 
dzie szłą ku górze, 


wkroczyło przeznaczenie, 


Londyn myślał, ¿q bedzie mógł rzadzić swemi 
olbrzymiemi posiadłościami w kolonjach przy 
pomocy dawniej stosowanych zasad panowa- 
nia i nie zdołął spostrzec, iż znajduje sję na 
błędnej drodze nawet wtedy, gdy zbuntowała 
się przeciwko temu systemowi ludność naj- 
więksgej kolonji angielskiej. Doszło wreszcie 
do tego, ku największemu zdumieniu Londy- 
nu, że na skutek niezrozumienia przez Anglje 
życzeń i potrzeb Ameryki, ta w r. 1774 


postanowiła oderwać się od macierzy. 
W latach 1775—1783 Anglja daremnie usi- 


| 
p 
Tem droäsze stały sie Indje dla magnatów 
handlawych i przywódców gospadarezych ne- 
wego przemysłu, aczkolwiek nie wchodziła w 
rachubę możność anglosaskiej kolonizacji, jak 
ta miało miejsce w Ameryce, tem więcej. że 
prąd emigracyjny saczal już słabnąć. Dla zar 
ludnienia świeżo odkrytej Australji 
używano przestępców, 
penieważ ten malo zaludniony kraj przedsta- 
wiał lepszy teren dla kolonizacji depęrtową: 
nymi skazańcąmi od Indyj, której dumna lud: 
ność napewno wabraniataby się przed prays 
jęciem skazańców. 

Znaczenie Indyj dla Anglji łeżała na zupel: 
nie innym adeinky. Legale ene w begactwach 
książąt 1 guspadarczej sile kupna ludności, 
liczącej niemniej jek 300 miljonów ludzi. 


ICE: 


lia ir dik 
Pełne powodzenia przedsiewziecie oddziałów 
wywiadowczych na ironcie zachodnim. 


Lety wywiadowcze nad Angilja i Francia. 


(=) Berlin, 24 lutego, — Naczelna komenda armji niemieckiej donosi; 

Na froncie zachodnim, w rejonie między Mozelg a Lasem Palatyńskim ożywiona 
działalność na przedpolach. W wyniku akittecznel akcji wywiadowczej w rejenia 
Apasch | na skutek wypadu na zachód od Merzig na załogę nieprzyjacielską w la 
Bach Méydt, wzięty Heznyeh jsńsów, Niemieckie odrałały wywiadowora nie ponia: 
sły żadnych etrań. Lotnictwo dokonała na wieksza skalę letów wywiadowery3h na 
morzem Pölnoenem. nad wyspami angielskimi araz nad wschodnia częścią ranell, 
Dwa samoloty niemleckie nie powrdcily z letu wywiadowczego w kierunku Anglii, 

Jeden z grupy „erzgeh samolotów angielskieh, które dekonaty nalotu na zatoką 
niemiecką, mienowiela typu Wikkers-Wel lington, zostal zestrzelony przez załogą 
aparatu typu Messerschmitt. 


Naprężenie między 
a Stanami Zjednoczonem’, 


Głosy protestów w senacie z powodu zajść na wuspach Bermuda 


(==) Nowy Jark, 24 lutega, W dziennikach 
amerykańskich nkązały się sprawozdania Pe- 


ku poczty, dokonanego na terenie wysp Ber» 
muda przy pemeey żołnierzy marynarki, któ- 
przy pray użyciu najeäonych bagnetów wystą: 


syćka widzieli, zakurzył se fajecke, pote 
wyciągnon z renkowa ed euehy gęśli 
i grol. Hej, nie jedna babą wtedy zana” 
gkom otarla Świórcki, kie usłysała te 
piókne nuty. A kie juz skoñeyl grać, da: |; 
lejze go syćka pytać, caby przecie oa epe- | A juk pudzies de domu, eobyä eis ARI TOR 
dakol. A nobarzyj juz pytala Jantka | nie obeźroł, bo ci syékie dutki z kiesomek 


eki 
wsi. A Sabała jak Sabałą odkrzypnon se a Tak sie ta i wiócie stało. Ledwok tyk 
1 gason epowiadad: plóknie ge nie i lege w chąupe, a tu ten som 


cerzy, popod Ściany staly okrutne kadzi 
z dutkam! i eloto. Ten som rycarz, ge mie 
przywiód, tak pado do mnie: „Wejga chłe» 
pes tela dutków i młota, kiela ino uniesies. 


'a 
spode drógi, co mid, nodługsy ozór we | ueleknom't, 
jesce, nakłod de fajecki tabaku, zakurzył | dutków nąbiół w rękowy, podziękował 
: i ; cap, beskurdyjnik, kie nie abeknie sa 
Hej, za mlodziu to jesce było! Lemzek ent obere. 


. TEN . r, k sie 

sie ogenil, bok ta babe wiócie wzion z ho» Zaroze 
j „|Bałapał, ze jus syńkiemu, Patrza ela 
zdjec sę ja ego ta dog r w rękowy, a one iina ino ała taki zbyrk 


oe a . y ró 3 i A ziem 
vey ali le ob Ebr lar eng "wa 
scen$cio, nimioł, ani do capu, ani do dut- 
ków. haj, 
== He, kraesnołajes je tobyk byla inacy 
zrobióla == zaeeną gadać Jontka spode 


Cosi mie straania 6 1 
dzieć. Tak niewiele myślący, łap jo flinte 
pod guche i shyboj w hole! Lece Pisanom 
w górę, obziéram sie ną syékie strony, oy 
en nie uwidzem, Naresele patrzem — jest 
cap. Lecem je blizej ku niemu | gruch 
z flinty, a om ani drgnon, ba se si na za- 


= eo miała nodługsy ozór we wsi, y 
dek i aasom się straśnie ómioć semnie, Ki}. — Jo = ezeałeńciół sie Sablik — ty mie 
mydłem se, cy cary, cy co, ale pe- | tu bedzięs neyé rozumu, moje dziówce, 
o nić. Kiebyá ty takiego capa użrała, toby 
ai Zo mel” Omni seme jA k 
treymul, Pote, kle nie akocy pod tmrnle| — Opowiedzcie nom jesce en, Kraesna- 
ino rag anik w jamie, hej. Lese ja aa tfu | łejce, opowićdzcie — pytali go syéka, 
pod tom jame, patrze, a tu w niój satel; Sahala zad rod, ze go syóka radzi słu- 
|okrutny zelasny ryeera | pede: „Óegez | ehajom, poprawiół sie na lawie, zakurayl 
feez ehlopee?* Hej, jaze sie nogi pede mną | se fajecke i zacon na nowo opewiadąń: 
ugteny, telek sie go zkląk, ale mu pądem; A terez wom opowióm jako mie rag bo- 
Dyé za capem jak prosem wase] miłości | ginki porwały | kaialy mie eoxenié, haj. 
przylecioł, „Za eapem, hm“ -- godo? — | Pad jenien ta jakesi była. za młodyk ro 
„dyć to pojdze haw se mnom chlopee, za: | ków. wybrołek sie w hole za jakim nłedź- 
grzaiez sie” — i chycił mie za rake | welon- | wiedsiem, ho ta wiście w janieni, ta niedź- 
gat do okrutnej jaskini Hei, co tyz tam | wiedzie zawse spadna bywajom. Idem se 
i udów, a bogaetwa, Na samy śro. | regle, a tu kie nie gruchnie take chmura 


jom. A Sabała siod se pod okne, eoby go | dzu polile sie duze watrzyska, wokolo | boginek na mnie, He, tok wpod, saroz jek 


= 
m | mm En e SS ULLI 


wpadło w rece Roslan. 


Moskwa, 24 lutego. — Według doniesień 
komunikatu wojskowego leningradzklego 
okręgu wojskowego z dnia 22 lutego woj- 
ska rosyjskie edraucity wojska finskie na 
półwyspie Kareiskim i zunkyiy 21 umo- 
cnionych stanowisk fińskich, w tej ticzbie 
15 betonowych fortów artyleryjskich. 

Działalność loinietwa była wybitnie ha- 
mowena przez burzę śnieżne, 


* + # 


Fiński komunikat wojskowy z dnia 22 
lutego donosi, że wojska rosyjskie na pół: 
wyspie Karelskim atakowały dworzec w 
miejscowości Kaemaere położony między 
Muoiajaervi o Vuoksen. Na innych odgin- 
kach frontu przeprowadzono akcję wywlar 
dowezą i patrelową. 

Fińska flota puwietrzna doniosła o ler 
task wywiadowczych i walkach powietrze 
nych. Działalność lotnictwa rosyjskiego 
miała być szczególnie ożywioną und tere 
nem wojennym, Oprócz miejsenwaßel Ro- 
vaniemi tąkże | inne miasta w głębi kraju 
zostały zaatakowane przez mniejsze od 
działy floty lotniczej, 


Aiera we ijordzie Joessing 
przed 275 lay. 


W związku z powyzazem dziennik ten 
pisk dosłownie: „Ostatnie wydarzenie we 
Ljordeie 


Joessing preypomiau nam incy- 
dept podobnego $odzaju, który Norwegii 
już raz przeżyła”, 

Po tem historycznem porównamiu na 
stępuje opis an ielskiej napaści rabunko» 
wej na okręty holenderskie, które szuka” 
ły schronienia w Bergen. Wieczorem an- 
ulelsay piraci wdarll sie do portu w Ber 
hi ale zostali odparci przez ekrety ho 


lenderskie | norweską artylerję wybrzeż- 
ną. starych domach Bergen tkwią d 
dziś dmija kule anglelakie, wystrzelone 


podezas tej pamiętnej walki. Akutklom ans 
hlelskiw] kanenady zburzono klikaset dos 
mów doszczętnie, a 10 mieserkańców Bor- 
ner ponlogło Smierä, 


niego siedgiata strasno chmura ewmyk ry. | se pomyälol, dobrza mi choć kie mama nie 


begycka gudała: „Jasiu, nie ehyd nika som, 
bod uradny, to ele ina boginki roz pom 
wiem, haj“. A boginki kie mle wiedly pér- 
olami, to tele tañeyly z radośeł | śpiewały, 
klaskały, ce strak! Tak mie zawiedły jaze 
pod Krywań. Hej, chmura ik tam cekala 
ną mnie, jaze gle córnićło. Wprowadziély 
mie do pkrutnej jamy, nakormiély mie 
i kozały 18 spać, Lerazek zemzel, a ane za 
tela pochytaly się za ręce i zaceny okru- 
tnie tańeyć kolo mnie. Pote, kie sle jus 
strasnie zmordowały, powłuziły kajsi pe 
scelinąk i apaly. Tak ja se myśle, treaby 
uciekad. Ale przy dziurze stoły dwie stra- 
śnie zobate boginki | strasnege wrzasku 
norobiely, Prasnonek jo sie nazad na po» 
ałanie į usnonek, Kiek sie obudziel rano, 
to syékle boginki juz stoły koło muię 
a dwie wiedły tem młodom paniom. sug 
gle mioł śniom zenić. Okrutno była jak 
A siąna, a zębiska takie miała, jak ko- 
była. Keiala mię obłapić, ale kiek jom 
durken pięściom w kufe, to ji zaroz dwa 
zebiska naprzodku wypadły, He, narobiły 
wrzasku eo strak, a jo za tela fuk! w pole 

tele mie juz widziały, haj. Gonity . aa 
maom co strak, ale mie juz nie dopadły, 
o nie. Pota, kiejek razyj sel w hale, tok sią 
tyk beskurdy] wystrzygoł jak oka w glo- 
włe, ba haj. 

zh je byk to krzeanełojąe inacyi była 
arabiél 


Aa = ozdarła sie Jomtka spada 
drógi — jobyk ta zań nie uciekała, 

— Jo dyé ja wiem — pdpedzioł Sabała — 
pewnie, ze kieby tobie chpolły zań piamet- 
niki tobyá ami nie musiała uciekać, bo 
kieby usiyseli jak ci ten ozór chodzi, toby 
eni uciekli od tobie, haj. 


(=) Kraków, 24 lutego. 


Nie przypadkowość, wa rad ale 
ożyło się na to, 
ale zbiorowa praca. że nasze nastawie- | 
nia umysłowe poszło w kierunku, który 
jest może charakterystyezny, ale w każ- 
dym razie trudny do zdefinjowania. P 
wplywem historycznych i geograficznych 
okoliczności wytworzyło się u nas przeko- 
nanie, że indywidualizm Jest najwyższą 
formą socjalną i że wszystkie inne kierun- 
ki spoleczne nie dadzą się pogodzić z poję- 
eiem wolności, 
„Jeżeli pójdziemy dalej tym tokiem my- 
ślenia, wówczas dojdziemy do tego rezul- 
tau, iz wszelkie adkowamie naszej | 
wlasnej woli — woli innej, stol w sprze- 
czności z pojęciem indywidualizmu. Czyli, 
mówiąc językiem potocznym, nesze prze- 
konania | uspokojenie nie pozwalały nam 
słuchać rozkazów, wydawanych przez dru- 
glch. Dalszą cechą charakterystyczną Po- | 
laków jest skłonność do wiary w siłę prze- | 
znaczenia, tego tragicznego i miebezpieczr | 
nego przesądu, który stał się maszym po- | 
wszechnym i codziennym błędem. 


ab 


Nie Pereyra ony się z wielkiemi naro- 
dami, które dzięki swej zwartości potrafi- 


ły dokonać olbrzymich czynów i osiągnąć 
imponujące rezultaty, ale mie da się za- 
rzeczyć, że naszym majwiększym błędem 
est pogląd. iz przypadek rzadzi naszym 
osem. Ten błąd powtarza się na każdym 
I i om to stanowi główną przeszkod 
nie pozwalającą nam doprowadzić do 
wielkiego wspólnego dorobku społecznego. 
‚ Zabezpieczenie życia poszczególnej je 
dmostki nie da się w obecnych czasach zre- 
alivowaé imaczej, jak tylko przez podpo- 
rządkowanie własnej woil Indywidualnsj 
koniecznym wymaganiom ogółu społecz- 
nego, reprezentowanego przez czynniki, 
kierujące życiem zbiorowem. Aby nie szu- 
kać daleko, spójrzmy na przykłady, które 
codziennie nasuwają sie nam oczy, 
a które nie są niezem inmem, jak tylko 
podporządkowaniem woli Sok naka- 
zom zbiomowości. 


Wiidzimy jak przez uliee naszego miasta 
przesuwają sie długie kolumny samocho- 
dów ciężarowych, maszerują karne oddzia. 
ły Zolmierzy najrozmaitszych rodzajów 
broni; przechodzą w różnych kierunkach 
urzędnicy cywilni, którzy każdej chwili 
mogą udzielić imformacyj, co robią, poco 
tu Przybyli i jaki jest ich zakres dziala- 


W urzędach i biurach panuje wzorowa 
eisza i atmosfera pracy, wszyscy Tozumie- 
ia, że ich praca jest dyktowana przez je- 
dna wolę, której muszą się podporzadko- 
wać 1 że praca ich służy Jednemu wapól- 
nemu celowi. 


Przedstawiciele tego potężnego narodu, 
który rozciąga nad nami swą opiekę nie 
rozdrabniają swej pracy na pojedyńcze 
wysiłki, mogące zniknąć w fali codzien- 
ności, ale praykladaja się wszystkiemi si- 
łami swej wiedzy i energji do celu wspól- 
nego. Zamiast kilkudziesięciu miljonów 
małych prac. naród ten dokonuje Jednego 
wspólnego dzieła, które codziennie świad- 
czy wobec calego Świata. że naród ten ży- 
je i chce żyć. 


„ Okres czasu, w którym obecnie żyjemy 
lest dla nas zasłużoną i dobrą szkołą, w 
törej uczymy się ciężkiej i trudnej sztuki 
refleksji i wspólnej pracy. Nie sądźmy, żo 
wymyślimy coś lepszego, niż to, co na za- 
chodzie juz od dawna za dobre zostało u- 
znane i powszechnie w ezyn wprowadzo- 
ne. Nie oddajmy się złudzeniom, że może- 
my być lepsi i bardziej doświadczeni ud 
tych, którzy rządzą dziś całym światem. 


Powinniśmy sobie raczej uzmysłowić, że 
obowiązkiem naszym jest korzystać z do- 
brych przykładów i wyciągnąć z nich nau- 
ke do naszej walki życiowej. Gdyż jak 
nam nasze smutne doświadczenie wykaza- 
ło, sztuka życia jest nauką o wiele trud- 
niejszą do zgłębienia, niż sie to na pierw- 
szy rzut oka wydaje. Nie przypadek więc, 
=". wyszeKiwanie na szczęśliwy traf po- 
winno kierować naszem działaniem. ale 
doświadczenie i wola ku zbiorowemu wy- 
silkowi dla uzyskania wspólnego celu, ja- 
kim jest powszechne dobro. 
AS 


Zakończenie niemiecko-norweskich 
pertraktacyj gospodarczych. 


Berlin, 24 lutego. Pertrakiacje gospodarcze, 
które prowadzono od pewnego czasu w Oslo 
między delegacją niemiecką a przedstawicie- 
lami Norwegji zostały doprowadzone do koń. 
ca. Zawarta umowa reguluje dalsze prowa- 
dzenie niemiecko-norweskiej wymiany towa- 
rowej pod szczególnemi warunkami, spowo- 
dowanemi wojną. W dn. 23 lutego poseł nie- 
miecki w Oslo i minister spraw zagranicz. 
nych Norwegji, podpisali odpowiednią umo» 
wę w Oslo, 


od grzech, w Polsce i Rosji), Jedni to ci, którzy 


.GONIEC KRAKOWSKI* Nr. 45. Sobota, 24 lutego 1940. 


Kraków, w lutym. 
O Cyganach wie się naogół tyle prawie... 
co nie. 
Nie wie się np. o tem, Że są dwa rodzaje 
Cyganów w Europie środkowej (t. j. na We- 


ciągają — wieczyście w wojnie z wszelkim 
autorytetem władz, które nie mają żadnego 


mogących nigdy i nigdzie „zagrzać“ miejsca. 

Mniej więcej przed trzydziestu laty arcy- 
książę Józef Habsburg postanowił „ustabili- 
zować* tych niepoprawnych Nomadów 1 w 
tym celu oddał im do dyspozycji na Wę- 
grzech znaczne obszary ziemi urodzajnej, ła- 
sy l jeziora, wyposażając ich we wszystko, co 
potrzebne było do gospodarki ralnej 1 co mo- 
głoby ich przywiązać do miejsca. 


pod pewnym względem, stali się już zasie- 
dzłałymi „burżujami* (na Węgrzech), wiodące 
od pół wieku żywot „bez historji“, Są to zna” 
komiei, urodzeni muzycy i właśnie to dzieki 
im muzyka węgierska tak spopularyzowała 
sie w calym Świecie. 


Uboz cygański 


Kazał więc zbudować domy na stały pobyte 

kościoły — aby było gdzie chrzcić i szkoły 
aby kształcić cyganiątka w ich ojczystym 
i jezyku. Arcyksiqze sprowadził jezykoznaw- 
| ców do tej kolonji, którzy mieli zrekonstrua- 
jwać gramatykę i morfologję tega dziwnego 
języka, a wkońcu księży, aby pozyskali ey- 
gańskie dusze dla Boga. 

Nadeszła jesień. Zimny deszcz siekł po 
wielkich gościńcach, a wózki cygańskie cin- 
gnęły w pośpiechu do tego raju, który im 
stworzyła dobroć romantycznego księcia. — 
Przez całą zimę okazywali godny pochwały 
rozsądek i już arcyksiążę upajał się błogą 
nadzieją, że uda mu się przywiązać włóczę: 
gów do ziemi, tych wlóczegów, którzy — jak 
twierdzą niektórzy etnolodzy 


przywędrowali jeszeze przed 5.006 laty 
z Indyj. 


Są to również przykładni ojcowie rodzin, 
którzy zapomnieli już, że ojcowie ich byli 
jeszcze włóczęgami. Synowie ich jeszcze bar- 
dziej oddalili się od swych dziadków, uzy- 
skawszy gruntowne wykształcenie muzyczne, 
które pozwoliło im na objęcie nieraz stano- 
wisk profesorskich w Akademji Muzyki Na- 
rodowej w Budapeszete. 

Znają się oni już dobrze na sołfeżn i bar- 
monji, podczas gdy przodkowie ich, wzgar- 
dziwszy wszelką wiedzą teoretyczną, posia- 
dali jedynie ucho tak niezwykle czułe, taki 
fenomenalny słuch, że wystarezyło im raz je” 
den posłuchać całej symfonji choćby najtru- 
dniejszej, aby odegrać ją naiychmiast prawie 
zupełnie wiernie — aczkolwiek przepajali ją 
rytmem specjalnie madziarsko-cygaúskin, 

Ale, obok tych „ustatkowanych* już Cyga- 
nów, są inni „prawdziwi“ eyganie-tułacze. A 
więc gromady „romantycznych“ włóczęgów, 
których krew Nomadów pędzi z kraju do kra- 
ju, bez względu na granice. przez które prze- 


Ze wzruszeniem przyglądał się książę za- 


cyganów poszukuje 0} 


| 


0Zy 21M)... 


1 już w marzeniach swoich widział mały kra- 
ik cygański, gdzie panować będą ład i po- 


respektu dla' tych niespokojnych duchów, nie | rzadek. 


Wszystko było dobrze, dopóki gościniec 


jpokrywał śnieg. Kiedy jednak odmarzłe ¿ró- 


dla poczęły bić na nowo, a lasy rozbrzmialy 
świegotem ptasząt i łąki pokryły się stokro- 
ciami i jaskrami, naraz, jak egzotyczne pta- 
ki, przywołane zewem tęsknoty za daleką 
nieznaną krainą, wyfrunęli z klatki „wzora- 
wego“ kraiku, stworzonego im przez optymi- 
stycznego księcia. 4 

Jednej nocy zniknęli ci wielbiciele „gwie- 
ździstych nocy“, wzgardziwszy domami, 
gdzie musi się żyć w zamknięciu, ale.. unie- 
Śli ze sobą na pamiątkę... i bydło rogate i 
nierogaciznę, konie i całe kurniki pełne dro- 
biu, a więc wszystko, w co ich książę dobro- 
czyńca przezornie zaopatrzył. 

Wzamian za to jednak, aby nie pomówio- 
no ich o czarną niewdzięczność, zoslawili pu- 
pile księcia swemu patronowi zaszczytny 
tytuł „króla cyganów*, 

Od tego czasu wędrują znowu i odtąd też 
nikt już nie odważył się penowié próby ar- 
cyksięcia Józefa Habsburskiego i... preten- 
dować do „ruchomego“ tronu królestwa cy- 
gańskiego. 

Ale oto ostatnio stało się coś 
wanego. 

Liczne karawany cygańskie ciągną znowu 
z powrotem ku Węgrom, a przybywszy do 
kraju Arpadów, nie chea już wędrować da- 
lej, zdradzając wybitne „tendencje stahili- 
zacyjne“. Chcą poprostu zasiedzieć się 1 
wieść żywot spokojny i to właśnie w czasie 
najmniej dla imigracji korzystnym. 

Ale co za okrucieństwo losu. Oto teraz 
znowu rząd węgierski nie chce uznać pa- 
trjotyeznyeh inteneyj swoich ,marnotrew- 
nych synów“. Bo nietylko, iż obawia się, Że 
ta niespodziewana imigracja pomnoży licz- 
bę bezrobotnych, ale również i dlatego, że 
od chwili przybycia cyganów — jak to sta- 
tystyka wymownie wskazuje — wzmogły się 
bardzo... kradzieże zwierząt domowych. — 
Stąd też decyzja rządu, aby nienroszonych 
gości poprostu wypędzić. 
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Życie 20 tysięcy istot, które nie znajdują 
azylu na tej wrogiej i zimnej ziemi, znów 
rzucono na szalę losu. Kto rozwiąże ten jesz- 
cze jeden węzeł gordyjski, obok tylu in- 
nych, które czekają na... miecz Aleksandra. 

Chyba...Liga Narodów najbardziej „powe- 
łana* z urzędu swego do tego, aby ująć się 
za tą „bezojezyZniang“ gromadą? 4 

Ale czy ona użali się do tych „wiecznych 


nieoczeki- 


gonom uprawianym gorliwie przez Cyganów | tulaczy?“ — czy zechce i czy... potrafi? 


Tragedie zwierząt wystawionych na pokaz 


publiczna. 
W Europie środkowej przebywały niegdyś Iwy. 


~ Wiedeń, w lutym. Erg odlew Śladu niedźwiedzia bru- 
Muzeum Krajowe Dolnej Austrji wzbo- natnego. Sład ten znaleziono pod miejsco: 
gaciło się w ostatnich dniach o nowy eks-| wością St. Aegyd. Przez długi czas nie sły- 
ponat. Nabytek ten możliwym był do zdo-| Szano nie więcej o niedźwiedziu, aż wresz- 
bycia tylko w „czasach tak rekordowej zi-l Cle muzeum otrzymało Jego czaszkę, w któ- 
my, jaką przeżywamy obecnie. Niedawno| rej znalezione ślad kuli. Przypuszczalnie 
temu zastrzelono w pobliskiej okelicy wil-| zwierzę zostało trafione jakimś zbłąkanym 
ka, który ehecnle ma być wystawiony| Pociskiem, a ponieważ nie tropiono go 
w muzeum. przeto niedźwiedź, mimo rany, dotarł do 
Kierownictwo muzeum. wyjaśniło, że wilk| swego legowiska, gdzie w spokoju zakoń- 
ten przybył prawdopodobnie z Chorwacji.| 02yl życie. Po latach znaleziono już tylko 
Wypadki przekraczania granicy przez zwie| jego szozgtki. 
rzeta nie zachodzą tak rzadko jakby się] W roku 1867, w okolicach Wiednia, prze- 
zdawało. Przed nie tak dawnymi czasami bywały jeszcze na wolności jelenie. Znane 
przebywały na terenach Dolnej Austrji na-| w Praterze jelenie musiano wreszcie za- 
wet niedźwiedzie. W roku 1919 muzeum| strzelić, a dzisiaj spoglądają one szklane- 


Z prawej strony mamy ciągle brzeg — 
kamieniste góry, miejscami porośnięte la- 
sem — poszarpane wielkie głazy granitu, 
błyszczące w słońcu miljonami iskier. 

potem znowu wyspy, mniejsze i więk- 
sze. ale o innym już charakterze, poroz- 
reucane tak gęsto, że ma się wrażenie nie 
morzo, ale jakiegoś zamkniętego jeziora. 
Wszędzie kamienie i sosny, a x każdej 
szpary, gdzie tylko trochę ziemi, wyglą- 
dają kwiaty i krzewy obsypane jagodami. 

Wśród tyeh głazów widać porozrzucane 
domki białe i kolorowe. Stare domy ry- 

ackie i bungalow zamieszkiwane tylko 
przez lato, Mijamy kilka domów naleza- 
cych do malarzu, których tu dużo przy- 
jeżdża, Między innemi widać wśród świer- 
ków $liceny dom. znanego. zmarłego ma- 
larza, Henryka Lund, który przez wiele 
lat tu przebywał. Podjeżdżamy do maien- 

te] przystani, gdzie stoi prauwiazanych 
kilka łodzi. Trochę wyżej widać biały do- 
mek wśród drzew, to cel naszej jazdy. 

Skaatoy, to największa z tych wysepek, 
8 poszarpanych, głęboko wykrojonych 
orzegach — pelna zatoczek malowni- 
czych górzysta, częściowa pokryta ła- 
sem. Z każdego prawie miejsca otwiera 
się inny widok, a wszędzie tak cudnie. że 
oczu wprost oderwać nie można. Sa tu la- 
ki o zieleni tak świeżej jak na wiosnę, na 


List z Norwegji. 
Nevlunghavn — Skaatoy. 


er Skaatoy, w lutym. 

Wyjazd z Neviunghavn na maleńkiej 
motorówce. Jedzie nas zaledwo kilka o- 
sób — wyjeżdżamy z kanału, który prze- 
cina wieś t nasza motorówka stoi przed 
samym hotelem. Hotel ten jedyny w Nev- 
lunghaven, to stary drewniany dom, bar- 
dzo typowy i malowniczy, z terasa, scho- 
dzi do morza. Na schodkach stoi teraz kil- 
ka osób powiewając chustkami 4 żegna- 
jac nas. | 

Dzień jest cudowny, morze wydaje się 
prawie tak niebieskie, jak na południu. 
Jedziemy wśród rozrzuconych tu dość ye 
sto wysepek. Domu Nevlunghavn — m 
skie, kolorowo lakierowane domki rybac- 
kie — maleja, aż wreszcie nikna na hory- 
zoncie, Od słońca i wody blask oślemiaja- 
cy. Nad nami powiewa mała choragiew 
norweska. Mijamy wyspy kamieniste 1 
martwe o ksztattach zaokraolonych przez 
lodowce i morze. Zostają za nami, — przed 
sone eed a przestrzeń niebie- 
ska t ro W SLONCU. f a 
dużo łodzi rybackich. c; dad 


mi oczyma na zwiedzających muzeum kra- 
jowe. p 
Do najciekawszych okazów zbioru zwie- 
rząt należą jednak ptaki. Poświęcono im 
całą salę, a miedzy niemi znajduje się wie- 
le takich, o których nigdy nie przypuszeza- 
noby, że żyły one w Austrji. Barwne, roz- 
szezebiotane ptaki przylatywały z południa 
o Austrji. 

W witrynach muzealnych odkrywamy 
również ślady przedhistorycznych trage- 
dyi. Z olbrzymiego słonia, który zginął 
przed 40.000 lat nad Dolnym Dunajem, p9- 
zostały ostatnie ślady w postaci olbrzymich 
kości. Zwierzę było o półtora metra wiek- 
sze od dzisiaj znanego mamuta. Slon ten 
przyszedi nad rzekę, aby się napić wody. 
i wpadł przytem do przybrzeżnego błota. 
W piasku i szutsze przetrwały jego szcząt- 
ki przez całe dziesiątki tysiecy lat. -Lg 
Najwiekszą jednak niesnodzianką jest 
wiadomość, że na terenach Dolnej Austr]! 
przebywały również I iwy. W Muzeum 
Krajowem wystawiono również imnonują- 
cy szkielet nosorożca z Hundsheimu. 


których pasą się małe czerwone krówki. 
Są części lasu wyglądające zunelnie jak 
wielki park — jest stary kościółek na gó- 
rze i cmentarz wciśnięty pomiędzy las $ 
skały, pełen słońca i kwiatów, z wazkim 
widokiem na morze. Jedyny ementarz, ja- 
ki znam, który niema w sobie nic smutne- 
go. Kapiel tu cudowna — można piynaé 
z jednej wysepki na druga, a potem wy” 
grzewać sie na ciepłych od słońca kimie- 
niach. Woda jest tak czusta, te. widać 
wszystko co się dzieje na dnie — widzi się 
niezgrabne kraby poszukujące pożywien 
wśród kamieni — całe ławice maleńkie 
srebrnych rybek — meduzy liljowe t szer 
wone, które wyglądaja jak kwiaty, a tak 
okropnie pieką. 

W powietrzu kreca się ciagle mewy. Mo- 
rze błyszczy w słońcu, jak tafla jeziora. 
Wszedzie nerozsiewane wyspy — niektóre 
tak daleko. że tworzą tulko szara zietany 
pasek na horyzoncie. W sierpniu można 
tu obserwować fenomen fosforuzujqcego 
morza. Cudownie wyglada jeżeli się płynie 
w nocy — przy każdym ruchu rak i nóg 
sypią się miljony gwiazd. Kamyki rzuco 
ne do wody przez chwilę błyszczą ńakby 
oświetlone światłem elektrycznem. Wywor 
łuje to cudowne nigdy niezapomniana 
ejekta, - 


a 


4 
Kult słońca. 


Najstarszy grobowiec Inkasów w Peru 


odnaleziony. 
Dotychczas znane zabytki kultury Inkasöw datują sie 
mniej więcej od 1000 lat. 


„ W pobliżu Cazko w Peru, na północ od 
jeziora Titicaca odkryła ekspedycja nat- 
kówa archéologéw ż 


żytny grobowiec, prawdopodobńłe władóy 
Inków, który posiada dla historji kraju 
bardzo Wartößeiöwe znaczenie. 

Ouzko jest dzisiaj miastom óredniej 
wielkości i ani w życiu polityezaem, ani 
ekonomicznem tzeczypospolitej Peru nie 
odgrywa wyb roli. Niegdyż było Guże 
ko rezydencją Inkasów, „synów słońca" i 
zawierało wiele cennych, historycznych 
pamiątek. istorja. Won o olbezy: 
mich bogactwach Inkasöw, m. in. o wspa* 
niałej, pokrytej złotą blachą Świątyni 
Słońca, w której Inkasöwie odprawiali 
modiy do swego bóstwa. Hiszpanie, któ- 
rzy wtergneli do Peru pod wodzą Pizar- 
ra, W r. 1531, ograbili Qużkó doszczętnie. 

O historji Inków przechowały się bar- 
dzo skąpe wiadomości, to też kazde adkry- 
cie ich zabytków przeszłości jest bardzo 
wartościowe i powitać je ńależy z wiel- 
kiem zadowoleniem. Według legendy, p0- 
chodżą Inkowis nd bora Słońce priea 
Manko Capacá, bezpośredniego potómka 
bóstwa, który na Bzezycie góry Guánacau- 
re pod Cuzko położył podwaliny pod sto- 
lice państwa Inków. Tyle donoai legenda. 
Według ubogich źródeł historycznych In- 
kowie jako nieliezny szóżep, wchodzący w 
skład wielkiego ludu Aymara, przybyli do 
Poru przed mniej a tysiącem lat, aja- 
rzmili sąsiednie ludy Keshua i jako zdós 
bywey zawladneli krajem, 


Historja Inkasów 
wymienia 13 królów, 


póóząwsży od założyciela dynastii i pań: 
stwa, Manco Capaca, aż de ostatniego 
władcy, Atahualpy. 

Państwo Inków posiadało ciekawą for- 
mę rządów. Była to móńarchja teökraty- 
czna, w której role kasty dominnjacej od- 
gry wali wprawdzie potomkowie zdobyw- 
cy kraju, lecz nie byli wyposażeni w %a- 
dae specjalne przywileje. Wszyscy obywa 
tele podlegali wspólnie okowiązdjąćej Ya» 
zatlzit, że każdy orlowiek, który rości so» 
bie prawo do-hytowania, Jest zobowlgea- 
ny zam pracować na ewóje utrzymańle. 
Religją państwową był kult słońca, lecz 
zezasem przyjęły sie także kul'y bóstw 
szczepów podbitych, Na czole państwa atał 
potomek Mancó Capaca, nełniacy funkeje 
najwyższego kapłana i władcy kraju. 

Dobrobyt mieszkańców opieral sią prze- 
ważnie na rólnietwie, które otoczone byłó 
gpecjalna pieczą i niemal religijnym kul- 
em. Uprawiano także hodowly bydła i 
görniotwo, 


Kultura Inków stała 

na bardzo wysókim poziomie, 
Jak Świądczą o tem zabytki budowlane 6 
wysokiej wartości artystycznej |. aren ite. 
żone, Słynny gościnieć Inków, który 
ciągnął sią wzdłuż łańcucha gór Andów 
mrzóż 20 si. szer. geogr, używany jest do 
dala dzisiejszego. Za óstatmi etup hiatórji 
awa ńków należy uważać panowanie 
re e ees "Biali Tal 
| żas w roakwiole aja przez 
Hiszpanów w r. 1531, z cą 


RYSZARD WALIGÖRSKL 


WAMPIRY 


podziemnego świata. 


Ronald miał pecha, 
ulice były opustoszałe ó tej porte. Unly- 
ugly dwie długie godziny, zanim zdołał o- 
przytoniniec. Leżał dalej na ulicy, a w 

łowie huczało mu jeszcze od uderzenia. 

odniósł się zwolna ż ziemi i powldk? się 
do miasta, W jakiejś kawiarni znalazl tó- 
aleta i mógł się ocżyśció. Skorzystał ż o- 
kazji, aby zmienić swój wygląd. Brązowy 
plaszez został obrócony na drugą strong 
stając się granatowym, kapelusz został 
wciśnięty do kieszeni, 4 jego miejsce ża- 
jala czapka. Zdjął też zbyteczne okulary i, 
tak ustrojony opuścił kawiarnię, gdzie kel. 
ner był niecó zdziwiony zastająć na miej- 
seu zajętem przed chwilą przez starszego 
pana — mlodego człowieka. 
„ Detektyw zdawał sobie sprawą z tego, 
Że grozi mu wiolkie niebezpieezenstwo, a- 
le z drugiej strony wiedział, że jego obu: 
wiązkiem jest udać sią do knajpy Patter: 
góna, gdzie widocznie zbiegaly ślą nici ca- 
łej tajemniczej afery. Liczył w duchu ta 
to, de Rasmussen pó jego telefonie znaj- 
dzie jakiś sposób na udzielenie mu pamo- 
sy. Do miejscowej policji nie chciał się 

onald zwracać, gdyż wiedział, że ta bar- 
dzó niechętnie widzi „konkurencyjną“ ró- 
bote detektywów prywatnych i stara się 
ich unieszkodliwić. | 

Minęła długa godzina, zanim Ronald 
znalazł sie ponownie na uilcy Powrożni- 
czej. Z knajpy Pattersona dochodziły go 
dźwięki harmouji i śpiewy, dowodzace, że 


dn 


Nowego Jorku pod! Natomiast grobowiec, odkryty 
przewodnictwem dra Vetrilla. delegata | Verrilla liczy conajmniej 30d | 
muzeum amerykańsko-iadjańskiego staro: | &zy jest +0 stary. Ja 
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gdy podmiejskie | 
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koszu, poesem zakopywand w todzajú | kwestjonarjuszy. Po wypełnieniu kwestjona- 


groty z płyt kamiennych. 
Ww Pozo saletrą 
i pozbawionej wilgoci ziemi 
konserwowały się zwłoki 
znakomicie. 


Także szaty żmarłegó, broń, oraz özdoby 
przec.iowaly się zupełnie świeżo. 

Głowę mumji zdobi złota korona króle- 
wska, bardzo pięknie rżeżbiona, oraz dia: 
dem 2 barwnych piór świątych ptaków. 
Zaciekawienie archeologów budzi maska 
z twardego, różówegó drzewa, wykonana 
artystycznie i przytwierdzona do głowy 
murnji opaską z cieniutkiéj, delikatnej 
tkaniny, utrzymanej zupelnic świeżo. Kol- 
cżyki, łańcuchy, puhary oraż inne przed- 
mioty ozdobne są sporzątłżone ze złota 
srebra. Bróń zmarłego wykonańa jest z 
artystyczną atarannością. Zwłoki spowite 
są w tak wielką ilość pięknie tafkuwa- 
nych tkanin, że mumja zatraca każtałt 
Indaki 1 gubi sie formalnie w tym nawale 
0żtyG. | 
grobowen znaleziono llezne łigury ze 
złóła, srebra | wypalanej gliny, których 
żńaczemie przedstawia dla dra Vorsille i 
BE fe miu archeoolgdw zupeina 
zagadkę. R 2 

alsze badania wyświetlą prawdopodo- 
bnie tę tajemńicę. 


Dotychezas znane zabytki Kury In- 
ków datują się mniej więcej ód 1000 lat. 
przez dra 
at, to gna. 
"(wav Erobowies 
faraona egipskiego Tutankhamena. We 
dług historji Inków nie panowali oni je- 
$zczo Wówazas nad Peru i Boliwją, wobes 
ezego trudno jest ussalió, czy zabytek ten 
jest iatótnie mogila ich władcy. 

Ciało zmarłego i przedmioty. znajdują- 
te sią w grobowcu, gą doskonale utrzy- 
mano. Widoóznie sztuka murmifikowanla 
stała w owym czasie na Wysckim pozłós 
tie. Polegała ona na odeiagniecia krwi 
ze zwłok, usunięciu wnętrżności, ńatatcia 
jakąś mieżnaną bliżej żywicą | wysuszeniu 
ćiała na ełońcu. Tak spreparowana mumje 
układańó w pasto plecionym, podluznym 


re 


„Cobym zrobił, gdybym nagle miał mt | ducha Szekspira, jednakze jak wiadomo gra- 
ljón?" == oto pytanie, które często zadajemy | fologja nieprzychylńie jakoś odnósi sig do 
sobie, wysilajgo swą fantazją na tworzenie | tej zaziemskiej korespondencji, demasku jąc 
snów ma jawie, które urzeczywistniają się ie | „współczesńych* Szekspiröw i Napaleonów. 


— 


dynie — we Śnie. Czasami zdaje sie ñam, że | Amerykański król węgla Plterost zapra- 
nie potrafilibysmy wydać wielkich sum pie- | gnął nagle wejścia w posiadanie wazonu 
hiedzy, że wszystkie nasze pragnienia zosla- | wyrzezbionego z największego szmaragdu 


świata, znajdującego się w jednym z koS- 
cialów w Genui, Ofiarowal on miljon Ayla- 
rów — mimo tó odrzucono jeża prpozy£je. 
Australijski miljoner Leonard w  Gzasie 
Tak naprzykład pewien miljońer z Chita- | swej pódróży naokołó świata przybył do Pe- 
gó zapragnął posiadania w swych zbiorach |ru, gdzie wpadłó mu w oko piękne iunó 
autogramu Szekapira, Napróżno jednak ©- |tamtejszych alpak. Marzeniem jego stałó się 
glaszal się we wszystkich pismach świata, 0: | zaprowadzenie hodówli tych zwierząt w Aú- 
fiarowujae pół miljona dólarów ga jedńó |stralji, gdzie miljoner téú pósiadał już liez- 
słówó wielkiego dramaturga. Nie zgłosił sią [ne stada owiec. 
ahi Szekspir, ani żadna ż sześciu bibljotek | Rząd peruwiański jednakże zakazał wy- 
pésiadajaéych autentyczne rękopiky Szekspi- | wozu alpak, teżerwując sohie w ten sposds 
ra, Marzeńia miljońera mogłoby chyba zrenli" | monopol na surowiec, z którego wyrabia się 
zówać jedynie jakieś medjum, wywołując materjał zwany alpaga, 


łyby już o wiele mniejszą sumą gotówki za- 
spokejone. Tymczasem istnieją marzeuia, 
których zrealizować nie mogą najbogatsi lu- 
dżie świata. 


DEAM ST en WANE RT 
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Spis ludności przynależnej 
do Narodu Niemieckiego 


w okręgu ka o*s:im. 


Specjalny pełnómócnik N. $. Valkswohl- 
fahrt różsyła do wszystkich osób, przynale- 
inych do Narodu Niemięckiego kwestjona- 
rjusze, które po wypełnieniu bezzwlocanie 
należy oddać w biurze N. S. V. przy ul. Pił- 
sudsklego 13, 

Osoby przynależne do Narodu Niemiec- 
kiego są zobowiązańe zgłosić się osobiście 
w Ñ. 5. V. w dniach następujących: 

nazwiska o literze początkowej: A—D w 
środę 28 lutego; 

nazwiska o literze poczatkowej: EH we 
ćzwariek 29 lutego; 


nazwiska © literze początkowej; I-L w 
piątek 1 marca; 
nazwiska ô literze poezatkowej; M==Q w 


poniedzialek 4 marca; 

hażwiska ð literze pocsatkowej: R==8 we 
wtorek 5 marca; 

nazwiska o literze potzatkowej: T==Z we 
środę 6 marca. 

Celem należytego skontrolówania wypel- 
ńlónych kwestjónarjuszy zainteresowani va 
óbówiązańł przynieść ze soba póciadane do- 
knmenty, jak np. kartę rozpoznawczą dla 
przynależnych do Narodu Niemieckiego, le- 
gitymację. wystawioną przez Starostwo (Re: 
żirks:Haupimańnschafij, metrykg urodzenia, 
dowód  ćkrztu, legitymację, wystawioną 
przez örganiżáčję miejscową osób, przynale- 
żnych do Narodi Niemieckiego. 

Wzywa się wszystkie osoby, przynależne 
do Narodu Niemieckiego. które dó Środy dñ. 
28 lutego br. nie otrzymają kwestjonarjnszy, 
Aby natychmiast zażądały w biurze N. Š, V. 


towarzystwo dobrze sobie już podpilo. Z | zał porozumieé się ze swym żastępcą High- 
drżeniem w sercu Ronald otwórzył drzwi , gat'ćm, poczem zabrał się do atudjowanla 
i odważnie Wkroczył do środka. Tym ra- | Fozkladu jazdy, Okazalo sią że mial do 
zem knajpa była peina i Ronald ż trudem ; dyspózycji tylko popołudniowy pociąg. 
ednalazł stolik, przy którym siedział ją- 'przy użyciu którego byłby spóźnionym o 
kiš typ, Mruczac jakieś preeproszenie pod Całe 24 godziny, Tu była zbyt duża strata. 
nosem Ronald usiadł przy toliku I po- | Sytuacja wymagała natychmiastowej ins 
prosi? 6 plwo. (| berwenńcji Nie zwiekająć, połączył wię 2 
Po chwili kelner przyniósł mu żądane pi- | biurem linji lotniczej, które poinformowa 
wo, śle równouześnia powiedzial: wało go, że wciągu piętnastu minut od- 
— Może pan przejdzie du sąsiedniego pó- | latuje samolot do Bufallo. Dzięki szalen- 
koja, bo ta panu będzie ciasno. czej BCE AOL TE ar an 
A 4 Em niee miasta, udało sie asmussenuw 
Stowom kelnera tówatzyszyło głośno ua- | przybyć na lotnisko na dwie mmut® przed 
rzekanie opryszka, siedzącego pray stele | odlotem srebrzystego ptaka. Po chwili 
który zaczął wymyślić na podajrzane tYWY. | Rasrmnssen mówl podziwiać przepiekna 
zajmujace miejsce porządny tn. ludziom w | pahorame Nowego Jorku, tożtaczająca «ie 
restaufacji, Ronald nie spodziewajae dię, | b jega stóp. Nie robil jednak tego. zagłę. 
aby w restauracji publicznej, gdzie znaj. | biony w atudjowanié papiórów, które ża: 
dowalo się tylu ludzi, mogło am eośkól: | bral że sobą. 
wiek grózić, poszedł za radą kelnera. Żale-| Po przybyciu na lotnisko kazał ate wieźć 
dwie jednak zdółał przekroczyć próg poko-| na ulice Powrożńiczą, Wprawdzie szofer 
ja. gdy jakaś ciemna szmata. nanójona | rzucił 2dziwionym wzrokiem na niego. ale 
chloroformem spadła mu na głowę. Stracił | nie zachęciło go to do porzucenia raz po: 
przytomność... wziętego plant. Odprawił taksówkę w po» 
[ik Spóźniona. penisa. bliżn knajpy Pattersona, poczem wszedł do 


jej wnetrza. 

Rasmussen był zadowolony ze sWegn pò- Psiakrew już drügi podejrzany osób: 
mocnika, gdy otrzymal telefoniczny raport | nik — dosłyszał wehodzae do restatiracji. 
N id ~ Ten he ha a ma nezed sy Mimo tych wybitnie zniechecajacych 

Rzłość — szep 6 siebie. AOS by mee szedł do 1 ma. 
inte jednak 3 A LR sprawe y M o +8 ala p podszedł do kelnera i za 
należy za wszelką esne nraylär Ronaldowil | Mialam ete ła a en 
ż pomocą. Grozilo mu wielkie niebezpie- r Og ser ase de zakk LP a a 
ezeñstwo. Było jasnem. Że «zaika. tára | meso m. „czy bY . wygla 
porwała trzech kupców z Bufallo. nie hę. | Wiacy na obrego? 
dzie ale zb „| a Nkwide = Nie widziałem niköen = brzmiała od: 

me ale zbytnio oelagala że „żlikwiduwa iad I 
niem“ wroga. którym niewątpliwie był | Pow 9 kalńera. Tego aamógó, który dwu: 
każde detektyw. krotnie jnż obałnziwał Ronalda. 

Wezwal wiee Rasmussen swoją sakre- — Ach tak? — odrzekł RasmnaaGh = Wo- 
tarkę. której polecił prowadzenie mniej | bee tego będe mnsiał przyjść później. 
ważnych spraw, a co do ważniejszych karl — Proszę bardzo — powiedział kelner, 


> 


rjuszy, zainteresowani zobowiązani są da 
zglössenia sig w Biurze NSV według powyżej 
podańego planu. 

Zaniedbnnie wypełnienia kwestjonarjusza, 
może być powodem do skreślenia danej oso- 
by z rejestru osób praynalezayeh do Narodu 
Niemieckiego. 


Premiera w kinie „Świt“ 


Kraków, 24 lutego: =- W ub, piątek na- 


stąpiło otwarcie kinoteatru „Swit“, pige- 
¿ñatzonego dla ludności polskiej. Na 


pietwszy ożień poszedł wesoły wiedeński 
film p. te Nieusprawiedliwiona godzina, 
opracowany według scenarjusza Bekef- 
flego. , e 
Komedja ta, nawiązująca do przeżyć 
mlodych pensjonarek, gräna w Żywem 
tempie i £ pełnem poczuciem komizmu sý- 
tuaeji, spotkala sie 2 przychylnem przy- 
jęctem przez licznie zebraną nublicznosó. 
Postać głównej bohaterki filmu — mło- 
dotianej pensjonarki, która nie może ża- 
pómnieć o sżkóle i koleżankąch odtwurzy- 
ła znakomicie Gustl Huber. Role jej ojch, 
kochającego nad życie córkę, odegiał zna- 
ny niemiecki komik Hans Moser, wywolu- 
jac huragany śmiechu na widówni. Swie- 
tnie wypadł Ww Poli profesora-lekarza An- 
toni Edihofer, Powodzenie z Jakiem spot- 
kał się ten wesoly film w pierwszym dniu 
jego Wyświetlania pozwala oczekiwać, ¿e 
jeszeze dłagó utrzyma się on Aa ekranie, 


Zydowska bezczelność 
spotkała SIC Z SUrowĄą nara. 


(=) bublin, 24 lutego. — Do jakiego stop- 
Bia dochodzi bezczelność zydowska, sw.ad- 
esy postępek pewneyo żydowskiego kupca 
w Lublińie, który otrzymał zasłużoną kare 
przed tamtejszym sądem spoćjaliym. 

OBkativny żyd miał smutug odware za- 
projóriować jednemu z niemieckich urzę- 
dników krymińalnych pewne korzyści ma- 
terjaine, wzamian za zaniedbaaie przez 
niego jego cżyluośći służbowych. Zrozu- 
Mialem jest, że zyd ten został fatythtilast 
ujęty pizeę tegoż urzędnika krymiinarnego 
a sad spbócjalny w Lublinie wyia'órzył mu 
kate więzieBia na dłuższy ókres ézasu. 

Niewiadomö, co ñalezy więcej podziwiać, 
keżożelność, czy glunote tego ¿yda, który 
zdaje się zamienił niemieckiego urzędnisa 
policyjnego z jednym ze swych wspólwy- 
zndwóów. yrok sądu speejalnego powi- 
nien być wyraźńem ostrzeżeniem pod ad- 
resem tych żydów, którzy jeszcze uié zdo- 
lali żróżuńmieć, że dziś Wieje już inny 


WISER 
NIE MOGĄ ŻOOBYĆ SIĘ NA ZERWA- 
NIE Z OSZUSTWAME ee = jubi- 


lera warszawskiego przybył Wieśniak | za- 
żądał, aby jubiler poclal mu na mniejsze 
kawałki wielki brylant i oprawił je w 2lo- 
to. Za brylant ten wieśniak ów miał ża- 
płacić workieth maki. dok'adniue jeszeze 
kwotę 2 tysiace zlotych. Okazało ale jè- 
dnak., że brylant, knplony gdzieś na ul. 
Lészno, był zwyezajnem sekler. Obutżo- 
ny wiesniak  różpócznł pószukiwania za 
żydem. Niemniej oburzoną była pewna 
wieśniaczka, która przekonała sie, że za- 
an 900 zł ża sznur „pereł* wartości 


która © dniu 21 bm % patacy 


OSOBA Półóckich, w Ufzędzie Persoñal: 


nym Śzefu Dystryktu Krakowśkiató zabrala 


prze pomyłke wżelęduie »nalázla pósżjóm Nr 
181 666, N aed 
o 


ha maświskó Fraña Pesen 
ptzez Prezydjuń lief w Wiednin, nroszańe 
jest e ćddańie tegóż paezpórtú w kasie głów: 
nej firmy Polsko-Szwajcarska Fabryka Ćżskó: 
lady ‚Suohard“ 8. A, w Krakowie, Masńńska 6 
z wynagrodzeniem 6140 


ale Rasmussen pochwyeil jogo spojrzenie, 
która niedwnznacznie ostrzegalo przed po- 
nownómi odwiedzinami, 

Nie widząc naräzie nit lepszego do rnbo- 
ty, Rasmussén udał sie do pani Wain- 
wright. Ta poinfórńhówała go o wizycie ia- 
jemniczógo osobnika i pobycie u niej Roe 
nalda. Niewiele dowiedział się z tego [ase 
mussen, w każdym jednak razie miał do- 
wód. że Ronald znajduje sią ña tropie ban- 
dytów, 

Idge wzdłuż plotów, okalających wille 
millöneröw. Rasinuasen spustrzegl na zie- 
mi jakiś orzedmiot. Była to ręka wieżka 
meska. Wytężając pamięć Rasmussen żdą- 
Żył sobie przybómnieć, że rókawiczkę te 
widział u Ronalda. Ślady na ziemi. wilgot- 


nej go niedawnym deszezu, pozwalały 
wnioskówać, że leżał tu jakiś człowiek, za. 


pewne przymusowo, powalony jakiemé u- 
derzenióm. Raamussen doszedł do przeko- 
nania, że należy spioszyć sią 2 pomocą... 


IV. W pulapecs.. 


Ronald obudził sie z uśpienia w ciemnej 
zupełnie piwnicy. Swobode ruchów krypo- 
wały mu więzy, któremi skrepowano go 
tak, że ledwo mógł oddychać. Rozmaite 
myśli przelatywały mu przez głowe ale 
żadna ż nich nie nadawała sie do wykorzy- 
stania w nbernej sytnarji, Ronald przekli- 
nal swój pomysł ndania się do spelunki, 
bńmstował na swoją tatwow erność, o juka 
uwierzył w ałówa kelnera, W gleh? duszy 
liczył jednak na rozsądek Rastnasseda, 
który powinien bezzwłocznia przyhyć do 
Buffalo. 

(Ciąg dalszy nast}. 
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